PRENUMERATA MIESIĘCZNA: 


Za 1 wyd. „Poranna” fab „Wiecz.* 105M 
Z dostawą w miejscu 

lub przesyłką poczt 115 М 

Za 2 wyć. Poranna” I „Wiecz.”* 210 M 
2 dwarawową dostawą 
w miejscu lub реге» 

звука pocitową. . 230 М 
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Nr. 5638. Lwów, poniedziałek 17 stycznia 1921 Кох XI 


Nowe odroczenie plebiscytu. 


Francya pragnie unii polsko-litew. 


Stan zdrowia Naczelnika nie budzi żadnych obaw. PLEBISCYTOWE PLOTKI NIEMIECKW. © - 


Warszawa, 16. stycznia. 
waiescencyja postępuje normalna, і о Пе nie zajdą (Tełef.) (m) Prasa niemiecka rozpuściia wła» 
nłsprzewidziatte kompl касуе, spodziewać się | domość, że poselstwo hiszpańskie w Polsce opuść 
można rychiego powrotu do zdrowia. cilo Warszawę z powodu zlego Stanu aprowiza. 

: суі tego miasta. lnformacye te są naturajtiie z 
palnie bazpodstawne, 


NIEMCY WYSYŁAJĄ JESZCZE JEDNĄ NOTĘ 


б Warszawa, 16. styczm a. 
elef) (m) Stan zdrowia Naczelnika Państwa 
mo Sudzi żadnych powstżniejszych obaw. Rekonu- 


Plebiscyt odroczony aż па 16 татса, 


| Warszawa, 16. styczna. 51958 wedle wiadomości tutejszych kół politycz- Ww , 16, stycztda 
(Telef) (m) Jak słychać, pieb.scyt na Gó:nym nych nie odbędzie się przed I5-tym marca b. r, (Тем (m) Z ka Pac że Масу 
w у ЖТ SER wysłałi do kpala nową note w sprawie rzeko- 
N z z | mego zamiaru Polaków wywołania w połowie 
$ Niemcy chcą zażądać przyznania im Ślaska. stydznia generalnego sirajku па О, Śląsku, 


Londyn, 15. stycznia, 


korzyści przy załatw aniu sprawy odszkodowania. 
PAT.) „Mom ng Post” podaje pogłoske, ja- NOWY WYS, KOMISARZ GDAŃSKA PRZY- 


iem j аё А U 
Niemcy zaś mogłyby zoreanizować атт е сест BĘDZIE 24 5, M, 


Кобу; Niemcy zam.erzały zażądać przyznania т | zwalczana bolszewizmu. ђ , 
Я ME | Gdańsk, 15, stycznia, 
4 Śląska, przezco Francya uzyskalaby wielkie (EE) Tatejezn piima danoczą” źe zdą. FARM 
TUA | , nowy wys. tomsarz wolnego Gdańska, przybył 
NIEMCY WYPŁACĄ ODSZKODOWANIE ZA BELFGACYA POLSKA UDAŁA SIĘ DO фо Gzmewy, gdzie odbył dłuższą konferencye z se 
ZNISZCZENIE KONSULATU. | ` BERLINA, Кгеќаглет Ligi. Do Gdańska ma przybyć 24. bm. 


; 1 а Г j r 
уо Warszawa, 16. stycznia, Warszawa, 16, stycznia. | kom, Dr, Atigem ma wyjechać о Gdańska A om 

; (Telet.) (т) Na skutek R AE e pol- (Telef) (m) Do Berlina udała się delezacya Ма pos'edzeniu Котіѕуі spraw zewnąrznych po 
sore м Е, а Шикле r" Е rządu рокую z wcemmistram b zaboru prus- | stanowionc, że koszty utrzymania wys, kom'sa 
oaz а” rapan sede yi po a= kigo Wachowiakiem na сюйе, Delegacya та | rza mają po polowie ponieść Piska i ч. т. Gdańsk, 
w Wrocławiu podczas zaburzeń 26. sierpnia na ceña opracow:me konwencyi pęjsko-niemiec- | Płaca wys, komisarza wynosić będzie 100.000 їг, 
w kwocie 219,800 mk. niem. i 40.000 tr. | kiej w sprawach socyajnych, stosownie do art, 317 | w złocie rocznie, prócz dodatków ną utrzyrnaitie 


TWA A AAA m akt s | : * 

AT) Robotniczy organ górnośląskiej part ТРТ A 
PRA poi AE E es A Bieg roko sań ryskich normalny. | 
tuererów wystosował do Rady ambasadorów de- Relacye ryskie 2- chodzą do Warszawy ze zwłoką. ` 


ko Ку ORŁÓW на ok, а Ср i Warszawa, 16. styczaa. |rokowań. Z 'nformacyi posiadanych przez Wa. 
(Telef.) (m) Od kiku dni rząd polski nie ma szego korsspondenia ууп Ка, że rokowania роко. 


Ке, ете kontaktu bezpośredniego z Ryzą z ro- łowe w Rydze toczą 5%е normalnie, і :езі nadzieją 
wodu zepsiic'a się Hughesa. Z tego powodu rcla- że w n'edąlekiej przyszłośc! doprowadzane zosta. 
o ROZWAGĘ I ZIMNĄ KREW, Суе ryskje nadchodzą do Warszawy z widlką ną do pomyślnego rezultatu. 


| . Bytom. 15. Stycznia. |zwłoką, со maturalnie обја się ujemnie ла toka. 
(PAT.) Poiski komisaryat plebiscytowy wy- 
r z nn 


dał odezwę, w której wzywa do zachowania zin- 


PE POKAZ ROWE | Ścisłą unią polsko-litewską 
PATROLE NA ULICACH BYTOMIA. Francya uważ: za najlepsze rozwiązanie sprawy. 
Bytom, 15. styczna. Warszawa, 16. styczna. | lepszym sposobem zełatwienia konfliktu ре о, 


(PAT.) Władze koalicyjne zarządziłty, że wie- (Tele?) (m) Z Paryża telegrafui Абы. Ne DET: 3 А 
azy, Telet. i zlegrafują do dzimri-j litewskiego bylaby bezpośrednia wgodą Litwnów 
czorem } w nocy krążyć będą po mieścią patrańe. | ków tutejszych: Pew!en dyplomata frananski wiz Polakami. Podział Litwy са dwie części ne la 
rozmowe z dzennikarzami ośw adczwł, Że nai-| ży w interese Polski, Żywotny imtersg Polaki ту) 


шь, p b „QATETA PORANNA”. 


тата szybkiego poromamienta się z-rządzm ltew- ,Rządzącai Litwy środkowej p. Raczkiewicza з de 
sk m. Ścisła пуда polsko! tewska,„Obełmułąza Wii- cyzyi pozostałych członków Komisyi Rządzącej со 
ao і Кочо, Stanowi jedyny sposób zapzwnien'a|do dymisyi. Odbyły się narady z udziałem gem 
Polsce wyjścia ku morzu przez Кіајребе , utv o- Żeligowskiego, p. Abramowicza oraz p. det. Racz- | 
rzenia Silne] baryery, rozdzielającej 60152-3 ków |kiewicza i kiku dyrtkiarów departamentów Ko- 
od Prus Wschodnich. Dyplomata francusk' zau- тіѕуі Rzędzącej. Na posiedzeniu omawiano Sytua 
ważył, że tego rOdząłu przekonane przeważa na суе, јаха się wytworzyła wobec zgloszena dymi-| 
Qui d Orsay. W dobrze роіпіогточалусћ ko- syi przez wszysikich członków Komisyi Rządzą- 
łach polskich w Paryżu zapewniają, że taka po- |cel 

lityka byłaby przychy wie traktowana równ eż 
przez Anglię, która rozczarowała się па luizwie, 
Litw n, bow em mimo przyrzeczenia sprzedali: c2- 
ły swój len Niemogm, a nie Anglikom, 


'WELNO ŚWIĘCI ROCZNICĘ STYCZNIOWĄ. 
Whao, 15. stycznia. 
(EE) Z inicyatywy Komite'u uczczenia тале. 
сі powstańców poległych w raku 1863-4 odbędzie 
się w Wilnie 23. bm. uroczysty obchód 


= pe 


POLSKA PRZEDKŁADA NOTĘ. 
Warszawa, 15. styczmia, 


Nr. 5638 


PLANY ENDECKIE, 
Warsząwa, 16. stycznia. 
{Telet} (т) W tutejszych kołach poltycz 
nych «42у (зра, że cadecy zamierzają ną 
паб! źszem peociedzeniu konwentu serń'orów, 18, 
stycznia. zażądać, aby głosowanie nad senatem 
odbylo się w. dniu 10. lutego b. r, 


Wieści z Wer zawy. 


(Telef.) (m) Premier — wójtem. Premir Witos 
otrzymał zawiadomienie, że rada gminna w Wick 
chosław cach wybrała go Ponowne jednonyśln с 
wójtem. 

(Telef.) (m) Nominacya wojewody pińskicgo, 


[Јак się dowiaduje Wasz korespondent, w- jewoda 


(PAT.) Delegat rządu polskiego do Ligi Naro-| OTWARCIE ROKU SZKOLNEGO NA WSZECH. |Piiskin: mianowany będzie naczelnik wydziału 


dów przedłożył Dmmundow. sekretarzowi gene- 
ralnemu Ligi Narodów notę w sprawie socru роі- | 
sko-llitew skiego. М 


МСУ, 
Wilno, 15, stycznia. 
(РЕ) Dziś 15. stycznia o godz. 
twarto гос szkoiny akademicki Wszechnicy Wileń 
skiej im. Stefana Batorego. 


PRZESILENIE W WILEŃSKIEJ KOMISY | 
RZĄDZĄCEJ. | 
Wilno, 15. styczmia. 


POSŁOWIE ŻYDOWSCY W WILNIE, 
(ЕР) Przewodniczący Tymczasowej Komisyi Warszawa, 16. stycznia. 
Rządzącej Litwy Środlbrwej p. Abramowicz 050- (Tet) (m) Z Wika teiezrafują: Przybyfi іш 
Qtście zawiadomił gen. Żeligowskiego oraz delega- z Warszawy b. poseł Prylucki i poseł Hirszhorn, 
ta rządu polskiego przy Tymczas'wej Komisy сеет zbadania sprawy żydowskiej na miejscu. 


Wolny przewóz towarów przez Czechosłowacyę. 


Prąza, 15. stycznia. 
(Tel. wł.) Korespondent Wasz (у) dojosi ra 
podstawie informzcyt ctrzymanych w noselstw e 
polskem w Pradze, że przewóz tranzytowy 10- 
warów przez teryoryum pańswa czechosłowac- 
kiego został zwoln ony od formalności, tak, że nie 


zsehodzi obecn e potrzeba starań o specyalne po- 
zwolena. Zniesono równ eż opłaty pob eraje 2 
tego tytul. Zatrzymano warunek uzyskana :0- 


artykułów  memopolu państwowego, amunizy: i 
‚ bron'. 


14 miast prosi o kredyty na cele budo>wlane. 


Warszawa, 16. styczna, |dowlane. Aby uprościć procedurę, suma ta nie bẹ- 

(Telef.) (m) Ponieważ dotąd 14 miast 2%т6- dzie wyjednywana w drodze uchwały seinowcj,! 

cilo się do ministerstwa zdrowa о preyznan ę| lecz zostanie wstawioną dy budżetu miaż:'erst sez | 

kredytu na łączną sumą 110 milionów mk. na cele | zdrowia. Mu sters.'wo Skarbu zgodziło się już 50- 

budowlane, m n'siersiwo zdrowia czyni stwranyi dobno па wyasygzowanę tej kwoty dla minister- 
o kredyt w kwoc е pół m.liardu marek na cele bu=. stwa zdrowia, 


Kto wygrał milionówkę? 
Warszawa, 15. stycznia,  wygraua padła na Nr. 

(PAT.) W dzisieiszem c agnieniu тиі забу! 2,272.765, 
a ТЕ ЕН5 


| . ә 
Prace r>organ 2 зсуўв:. 
Z POSIEDZENIA RADY MINISTRÓW. kotach parlamentarnych w dalszym ciągu upor- 
Warszawa, 16. stycznia. |czywie utzyrmuańą, Аз bandzo poważnie braną jest 
(Тое (m) Rada monistrów rozpatrywała pod uwage kandydatura Adama hr” Tarnowsciego. 
statut ministyrstw spraw wewnętrzirych, spraw е- | 
dłiwość, przemys: 1 handlu, noinfotwa i robót | 
mibiicznych i rozpoczęla rozpatrywanie "AB 
min stęrsywa pracy 1 opieki społecznej. Statuty | Warszawa, 16. stycznia. 
po octałych ministerstw rozpatrywane będą | (Tede) (m) W ostatnim czasie coraz bar- 
w przysałyrn tygodniu, idej «тууа się komieczność  defin tywnego 
% „|oheadzenia poselstwa фо уруу w Pradze. za 
KANDYDATURA A. Iir. TARNOWSKIEGO. «zem zmęemawiają w wielkiej mierze wzelędy 
c , Warszawa, 16. stycznią. -elkotomitne і handlowe. Мба, Ay posłem na- 
(Telef,) (m) Jak słychać, w najbliższym cza- seym w Hradze mianowany bedz'e były członek 
sie obsadzona ma być stanowisko posłą polskiego parfanentu anstryackiego hr, Zyginunt Lasocki, 


0.270.830. 1.956.738, 


w Londyne. Wbrew kategorycznemu zaprzecze- ! 


Нг. LASOCKI EWENTIJALNYM POSŁEM 
W PRADZE, 


aa PA ga 


R 
БЕЗ 


' Przygotowania Niemców d nowej wojny morskiej. 


Роһи, 15, styczna. stanowić będzie rewolucyę w przyszłej warre 
(PAT) Berlitscy Wynalzzcy ogłaszają, że| morskiej. 
skonstruowali nowy typ łodzi podwodny. ktćra! , 


Perret=premirrem, Briand—ministrem spraw zagran'cz, 
Warszawa, 15, styczwa. |binet jedność narodowej, Jak słychać, w nowym 
Telef.) (m) Perret otrzymał msya ntworze- | gsbinece Brand obiąłby tekę spraw zagranicz 
mia gabnetu. Oświadczył оп gołoaność shsęcia 


nych 
mary rządu, o ile uda mu się utworzyć wialki ga-- 


i 
атаа E o 


+ 


zwolen a jedynie со do tranzytowego przewozuj. - 


niu wydziału prasowego M. S Z, w tutejszych |. 


prezydywn, rady m nistrów p. Jan Krzakowski. 
(Telef.) (m) Zmiany ua kierowniczych Stanowi 


10 rano o. |5kach w żatmiarnerył, Na czele żandarmeryi polo- 


wej stanął pułk. Tokarzewski, dowódcą pułku: pie- 
ch:ty legionowej. Na stanowisko dowódcy Żan- 
darmery. wojskowej został powołany pulk. Roten. 

4PAT.) Zjazd starostów. W dn u 26 bm. odbę- 
dzie się w Warszaw e zjazd starostów- pow асбу 
na terenach przyfrontowych w sprawie gospodar- 
ki administracyjnej. 

(PAT.) Złazd pracowników w'ęz'emnych. Roz- 
począł się wczoraj w Warszawie trzydtiowy 
даті Związku pracowników więziennych, - 

(Теје) (G) Konforsncya Spałowa, Z War- 
szawy d noszą: Wczoraj wieczorem odbyła sie 
pod przewodn'ctwem premiera Witosa konferen- 
cya międzym'msteryalna w sprawie cpałowaj. 
(PAT) Ofiarowaniu „Joanny D'Arc“ Matejki 
Francyi. Grupa warszawskich thalarsy 
podjęła myśl urzeczywistn еп д zam ати Jan: Ma- 
tejk;j ofizrowania narodowi francuskiemu nbrazt 
Joanny 1А: с, Sprawa tą była Szeroko ornawianą 
w lokalu Warsz. Tow. artystycznego. 

(Telef.) (G) O wykoranłe udowy z Gdańskiem. 
Wczoraj odbyłą się konferencya w Warszawie w 
sprawie wykonania umowy арг wizacyjnej 2 
Gdańs' nem. Obradom przewodniczył mo та2 merw 
szy nowy minister aprowizacyi p. Огой ә 


Rozmaitóści teleuraficzne. 


(PAT) Żyje czy umart? Dzienniki dzis elsze 
dementują wiadomość o zgon е Lenina. 

(Telef.) (m) Projekty poprawy Hnasów. Z 
Berlina telegrafują : Сеет poprawy fnansów zie. 
m'eckich projektowane jest podwyższene ў%1.(- 
ków od węgla ; cukru, oraz opodatkowanie bez- 
żennych. “ 

(РАТ.) Nowa cłenzywa grecką zostanie roz- 
росла na wiciką skalę w okol'cy Prusten I Sm 
ny. Turcy rozpoczęli akcyę celem staw ania 5 1- 
nega юротт, 

(PAT) Konstantyn wyjeżdży na front, „Tenma“ 
dumosi na podstaw e jnformacyi z Aten. że potwiet 
dza się wiadomość o wyjeździe na front szeskd 
króla Kimstantyma wraz z dużyęni posiłkani. . 

(Talef.) (G) Mordercy Zahnów niewyśledzeni. 
Dotychczascwe śledztwo p cyjne w  kierunike 
wy туба morderców Zalmów, nie wydały pozy- 
tywnych rezuitatów. Przesłuchano szereg osób, 
jednakże przesłuchania ich mie przyczyniły się do 
wyświetlenia Sprawy. 


EEEE ROWIE а аан. 
NADESŁANE, 


NEA 
DENT . STA.TACHNIX ' 


JÓZEF SELZER 


Lwów, ul. Grádeexi 64 (naprzeciw koś ioła ёч, Elżbiety; 
wy опије sztue'ne zęby na :avezu u i złocią, korony, 
mestki według najnowszych syst mów 8% '9 


' ЕЕ 7 о. WE | 
NEKROÓLO SIA. 


NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE | 
7 s okój uszy!) , 8513 
Rudo1lra A TL ASG A. 
»mazie_ o sw gat Sa 192: w Wed.iu. ed edzie 
sią w pon edziaie sgo stycznia b r. goczinie 5 

pe południu w Gmianuj Synago (e радасна "аб = 


Żółkię wakiej. 


fs. 3658 


NADESŁANE 


Dziś poraz ostatni 
ШШЕ Илин Margsieñkai Kopernik її її 3 ан... 


TAJEMNICA MOJEJ ZONY 


W głównej roii stylowa, maje- 
stat czna artystka włoska 


PINA MENICHELLI. 


Nowa powieść „Gazety Porannaj'". 


Lwów, 16. stycznia. 


W dniach najbliższych rozpoczynamy w na- 
szym odcmku fejletonowym 


druk nszwykle zajmującej i sensacyjnej po. 
włeści pod tytułom „Syn nocy“. 


„Gazetą Poranna" pragnąc Czytelnikom Swo- 
im dać możność utrzymywamią stałego kontaktu 
z literackim ruchem zagran cznym, od szeregu lat 
poza drukowan em oryginalnych powieść pol- 
«kich, wychodzących z pod pióra naszych naj- 
nakomitszych  powieściop sarzy i fefletonistów, 
ramieszczała również stale 


majcelniejsze utwory bałetrystyk! obcej, 


włęcące tryumf w literaturze zagran'cznej osta- 
miej doby. I tak na łamach naszego p sima jawiły 
się kolęjmo nazwiska autorów tej miary co Klau- 
'yusz Farrere, Oktawiusz М rbeau, Paweł Bour- 
śst, Henryk Barbusse. Rowert Hichens. czy egre- 
yçmy w.eszcz dalekiezo Wschodu Rabindranath 
Tagore, czy współcześni królow e S€unsacyi Ga- 
ston Leroux i Maurycy Leblaic i wielu innych 


mistrzów pióra. 


RW chwili obecnej zrywamy do pewnego sto- 
ona z dotychczasową trądycyą o tyle, 12 s'ęgną- 
wszy dy beletrystyki francusk еј nie pokusiliśmy 
е tym razem o żadną t. zw. „firme“, głośną i 
tom Samem iuż rzec można, jakby międzynarodo- 
wą, leczorzecz nadzwyczajnie interesującą i ze 
wszeeh mar poznania zodną, mimo że ne jest опа 
owocem pracy żadnej renomowanej sławy lite- 
rackiej. А 


„Зул посу“, to dzieło 501+ autorskiej; 


wiadomo, że zbiorowa praca nad jednym utwo- 
rem dwa autorów, rzecz należąca w |teraturze 
polsk ej do unikatów, jest zjawiskiem bardzo czę- 
stem rak w beletrystyce jak w ttatrze francuskim, 
'aść wymienić takie Spółki jak Paweł | W ktor 
iarguer te, bracia Gonco1't, Flers i Catlinvat, 
пуаеіа Rosny, Ма Пас і Haievy, Veber і Gorse, itd. 


NUTĘ 


RABINDRANAT 1 TAGORE. 11 


Autorami „Syna nocy“ są panowie Jules de 
Gastyne і Gerard Bourgeois, 


Nazwiska u nas do tej pory niezituw, zysku- 
· jace tednak coraz większy kredyt na rynku 
literackim мосу Francyi. 


Pow'sść, której druk rozpoczniemy w naj- 
błiższym cz. ..e, mależy do tak bardzo 


modnego dziś w literaturze francuskiej rodza. 
ju powieści kinematograficznej, 

której charakterystyczną cechą jest miestychana 
barwność i różnorodność rozgrywających sę w 
błyskawicznem tempie wypadków. Wszystko jest 
tu ruchem i akcyg. Co chwilę dzieje się coś, со w 
najwyższym stopniu przykuwą uwagę czyteln.ka, 
Akcya żywo przerzuca się z nilejsca ma m¥jsco, 
rozgrywając się kolejno to w Hiszpanii, to we 
Francyi, to na przestrzeni bęzkresnych wód осе- 
айп, tę znów wśród gorących piasków pustyni, 
dając pole іо arcyhowatych + raalown. czych opi. 
sów pdzyrody 

Jak m skrare kinowym przęsuwają się obii- 

tujiące w przedziwne sploty wydarzeń, 

w tragiczne konflikty i wypadki niby z tysąca 
; jednej nocy smutne dzieje bohatera powieści, po- 
tomka arystokratycznej rodziny, wychowane- 


lgo nezbadaną koleją losów przez tajemniczych 


synów pus*yni; stawią ол sobie za hasło życia 
pomszczenię krwawej krzywdy swego ojca, któ- 
ry padł ofiarą zbrodniczych, nkczemnych mtryg 
zawiedz onej w miłości de'monicznej kobiety. Peł- 
пе grozy przeszkody, jakie Syn nocy spotyka na 
drodze do Spełnienia swej misyi. trzymają 


od początku do койса uwagę czytelnika w naj- 
wyższem naprężeniu. 


Powieść, pisaną językom żywym į harwnym, 
podajemy w tłumaczeniu p. Zofii Lewakowskiej, 
która znana już jest naszym czyteliikom ze 
swych dawniejszych znakomitych przekładów: 
„Domu ludz żyjących“, „Skradzionego serca“ itd, 


Аша! (podnosząc się szybko): Doprawdy? 
Naprawde? 


Wójt: Jalcżeby mogło być inaczej? Wszak 


Еэ О e- д rę" Р: «А jesteś naiserdeczniejszym przyłąciełem króla, Оа 


POEMA Г DR uw aTYCZNY. 
Spolgzczył JAN STUR. 
(Dokończenie). 


Ojczutek (szybko wstając): 


sio 


matem. Słyszę wiszysuko, Nawet głosy, które sa 
lurdzo daleko. Czuję, że matka i ojciec siedzą 
dzy memi ки i mówią ze тпа. 
(Wchodzi Madhav). 
Wójt: Tak, Madhavie, slyszę, żeś kiedyś tu za- 
wart przyłaźń z gutem rybami. 
Madhav: Daj mi spokój z twymi żartami. 
wójcie, kim jestem? chym секет, 
Wójcz Dziecko tw» oczekuje przecie listu od 
Іг, 
Madhav: Nie powinienś nań woale zważać, 
t pecie tylo chlopie niespełna. 


Wójt: W istocia czemużby nie? Trudun przyj- Слуѓа wyraźnie. krót pisze, że zjawi się Осо. 
< ię kwćlywi myb: godniejszą rodzinę, Nie wi- ce, by wraz z swym nadwornym lekarzem od- 


</aŁ czemu król nową swą pocztę w Sam: rag 
+ c$ okno ci stawił? Zaprawdę. oto masz list 
o. доа, алатка, 


Pest — bądź 


Amat: Nie fakirze, tnyślałeś, że śpię? Nie fug 


ka, ha, Odo twój tisi 

Amal: Proszę, na strój żartów ze mme., Pe- 
wiedz. fakirze, czy to prawda? 
Oiczutek: Tak. mój drogi, Ja, jako takir, mówię 
То jest jego list. 
Amal: Czemuż nie mogę nio ujrzeć Wszys- 
wydaje me Się takie puste. Cóż pisano w lis- 


cie. panie wicie 
„Odwiedzę c'e włarótce: 


ci: 


Wólt: Król pisze: 
pasara się tyixe. bym dostał niece destowanego 
jm Jedzeneće w pałaca już mi ne smakuje", На" 

ha. 

Madhav (zatamując dłonie): Zakfinam cię wój- 


lecie, mi; атри) z takich rzeczy. 


Ojczułek: Żartować, zaprawdę. Nie odważył- 
by: się, 
| Madhav: Czyś także niespelna nozem oj- 
mule, 


Ojczułek: Niesp=lna, dobrze, wiec jestem. 


wiedzić Amala 
Ama': Falkirze, fakirze, pst! Królewskie trąby 
таја, słyszysz? 


ANIA. 


WIERSZYK NIEDZIELNY, 


Mówił mi zawsze 
Foeta Hendi: 
Niedzielny wierszyk 
Jest dla panienek. 


Tak jak cukierek 
Niech będzie stodii, 
Chodby trza modem 
Smaro wać zwrotki, 


Więc gdy twój Рек» 
Zechce znów brykać 

` Trzeba rodzynką 

‚ Ryny przetyjkać, 


Dła Loti, Zost 
Frani, Emilii 
Nie żałuj fukru 


Dla czarnej Andzj 
Bóstwa satonu 
Trzeba się uctae 
Dao cynamcna, 


Zaś Stefie z биту 
Młodą wieczyście 
Wystarczą nawał 
Bobkowe liście, 


Ah mm Ba to: . 
Tys stary piernik. 
Przecież poeta 
To nie cukiernik, 
Rama, 


Wiadomości muzyczne. 


Lwów, 16. Stycznia. 
|. Zapowiedziany przez „Ciazetę Wieczorną" je 
|szcze w zeszłym roku ? юопсеті chorwackiego chó. 
ти „Młiadost* (60 osób) odbędzie się 27 bm. w saf 
"Towarzystwa Muzycznego. Na program złożą się 
jugosłowiańskie pieśni ludowe w artystyeznem © 
pracowaniu dyrygenta chóru, którym jest jedn Ж 
najlepszych kapeimistrzów i kompozytorów Кгов- 
okich A. «br nio. Chór koncertował z ogromnem 
powodzeniem w Warszawie, Poznaniu, Krakowie 
i innych polskich miastach, tate w Czechach. — 
Z współczesną ludową pieśnią kroacką i połwanio- 
wo-sł.wiańslcą zapoznamy naszych czytelników 
w osobnym felietonie przed komeentem, 


| Wójt: Ha, ha, ha, Boję się, że nie wstyezy, 
póki jszcze bąndziej nie sflksuje, 

C Amak: Pame wójce, myślałem żeś zły ma 
mnie i że nie kochasz mnie. Nigdy nie byłbym są- 


jtwój Ls (Рохати) pustą ćwiantkę papieru), Ha, cvil że przynłesiesz mi list królewski. Рогаў, 


bym sart proch z nóg twoich. 

| Wólt: Теп mały posiada instynkt czcłobit- 

ności, Jęst wprawizie troche głupi, abe ma dobre 

I SETCE, 

|, Amal: Zdaje mē się, że za anwiłę 4 cawarta 

straż się pocznie? Słucnajcie! Gawr Dong, Donz 

[dinu — Dong, dong, ding! Czy gwiazda wie 

слона już jwzeszła? Czemuż nic nie widzę? 

| (Słychąć pukanie ze dworu), 

i Madhav: Cóż sd? Kto tu? Cóż to ma znaczyć? 

' Głos (ze dworu): Otwórzcie teame! 
Madtav: Моје — mam nadzieję — te chy. 

|ba nie rozedjnikcy, 

|| Wójt: Kio tam? Wójt Pattłzanan się pyta, 

(Czyż 153 bwch się zgiełk taki czymć? Hałas 

(ustal: Głos Panczana jesi rozstrzygający. Tak 

liesi, pokażcie mi nagsraższego rozbójnika! 
Madha (wytylkając glows przez okno): Nic 

dziwnego, Że zgiełk ustał, Wywvalli bramę. 

(Zjawia Się herold królewski). | 

Herold: Nańimiłościwszy nasz krół przybędzig 

dziś w nocy, 

Wójt: Wiejkj Poże! 


Amali: © której norze поспе, turektdlaż 


Str. 4, 


i 


| wyciała 
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AT 
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Wzbogacenie muzeów miejskich. 
Doroczne srrawozdanie komisyt  arobiwafnc_mu- 
zealnej, — Cenne nabyto — O uzyskanie od rzą- 
du dwóch arsenalów, —- Projekty, wydawnicze. 
Lwów, 16. styczmia. 
(mg) Onegdaj odhvło się doraczne posiedzenie 
Miejskiej Komisy archiwaln -muzealnej pod prze- 
wodniotwem wiceprezydaita dr. Chlamtacza. Dy- 
retor archiwum miejskiego i muzeów miejskich 
dr. Czołowski zdał obszerne sprawozdanie z czyn 
maści w ubiegłym nc'm. Z prac arch walnych pod- 
kreśli? referent naukową CZymy ści inwemiaryza- 
cyjne, dalej katalogowanie bibliotdki w dziale 0- 
fiarowanych m astu 

k.lęgozbiorów Barewicza і Gawalzwicza, 

W działach muzealnych ti. Милет history" 
cznego m. Lwowa 1 Muzeum Narod wego ini. 
Króla Jana III. z powodu grożącej miastu uwazyi 
bolszewickiej prace nad urządzen'em zbiorów i u-, 
dostąpnieniem ich publiczności musialy być wstrzy 
mane. Zbiony obu {уса instytucyi saki wano i wy 
wiezicno do Krakowa. Przaedmoty te w jesieni ub. 
тоз bez naimmiejszej Szkody wróciły do Lwowa 
4 niebawem podjęta bedzie p ttowna praca nad ich 
uporządiowaniem 1 otwarciem. Równocześnie też 
przystąpi personal muzealny do urządzenia meda- 
элә ofiarowanych gmimie 

cennych zbiorów p. Bołesława Orzechowicza, 
zmanego zap sodawcy na rzecz Tow, popierania 
nauki pośskiej, którego сеппе dzieła sztuki i boga- 
ta zbrojownia do tej p ry nie mogly być udostęp- 
nicis dia szerszej publiczności, 


Hero: W став drugiej straży, 

Amal: Kiedy przyjac'el mól strażnik, dzwoni 
u bram mi(ekich, ding dong ding, ding dong 
dne; czy туф уг 

Heroid: Tak. wtedy. Krót posyła wwego naj- 
większego lekarza w odwiedziny do mlodego przy-- 
{асіеја Swego, 

(Wchedzj ека nadworny kró'a). 
„Lekarz nadworny: Cóż to, Czemu m tak du- 
eno? Wszysikie drzwi i аспа otworzyć nia oścież! 
— Jak ci się powodzi. me dziecię? 

АШаі: Bardzo dn rze, lekarzu, bardzo dobrze. 
Nie mam już żadnych botów, Tak тле? mi, tak 
swobodnie, Tedas dosegam już wczysdóą 
gwiazdy, które z tamtej strony puwoku błyszczą 
ka nam. 

Lekarz nadworny: Czy bedziesz miał dość 
-o © opuścić łóżko, gdy po północy przyjdzie 


Amai: Tak dłago już za tem tęsknie, by módz 
chodzić, hemat., Poprosze króla, by pekazał mł 
gwiazde północną. Musalem ła często widzieć, 
ale nie wiem dokledhie, która ао gwlazdia. 

Lekarz nadworny: On wszystko сі чуу бета» 
czy. (Do Madhava) Pozzeraj sę by w ay alu byty 
мелаи kwity KOT релујеф król, (Ма, 


NADESŁANE. 


S a "W calości EOE | 
wiednym 


Nne б-со 


Е Cena э Ma. 


"sław hr. Rusiecki conny zbiór starożytnego szita 


| zku 2 tą sprawa przedłożył referent kumisyi nowy 
тас na wójta): Teno czławieka nę tmaetrą nam 


«ПАДЕТА PORANNA”, Nr. 5538 _ 
grefinina budżetu archiwum mielskiego 1 mtejd ict 
zbiorów muzealnych. Wreszcie zdał sprawę s ё. 
tychczasowych starań Zzarzędu miastą w sprawia 
ośrzymanią od rządu í 
dwóch arsenalów, 
ti. królewskiego i miejskiego па Podwadu, тте} 
majac dg tej kwestyi przyszły pomyślnielszy rot 
wój miejskich instyt.cyi kulturalnych, które z po- 
ыт braku miejsca пе m.gą się nafeżycię roz: 
jać. 

Nad sprawozdanityn dyr. Ozołowskiego wy- 
wiązała się szerola dyskusya, która przeciągnęła 
się do późna, Komisya przyjęła sprawozdanie do 
wiadomości | wyraziła dr. Badeckicmm uznanie za 
urządzenie w miesiącach letnich ub. r ku ważnej 
Фа przysztegp rozwoju przemysiu krajowego 

wystawy zdobuictwa ludwisarskiego 

E ubłkacyach Muzeum Narodowego. Przy rozwa 
[кє poszczególnych referatów i wni sków рга 
|  wozdawcy pułożorny Sikby nacisk na konieczność 

jak najrychtejszego urządzenia miejskich zbiorów 
mazealnych i otwamc a ісп nietyla, dla mieszkań: 
ców naszego grodu, ale i licznych przyjezdnych 
interesujących się pamiąfr'ami Lwowa. 

W omówieniu prac wydawniczych archiwum 
miejskiego wypowiedziała komisya pragnienie by 
na przyszłość sprawozdania z Czynności archi. 
walno-mmrzeafnych rok rocznie były 

ogłaszane drukiem, 
Dotychczasowy rozwój instytucyi nielskich об 
nabytków archiwałno.1mutzeaknych |czasów najdawniejsźych і z okresu wojny winien 
i darów hojnych <fiarodawców. Do oddziałm Mu. być nrzedstawiony w osobno szer ko pomyślane 
телип historycznegy m. Lwowa nabyla gmina wli bexato ilustrowanej pubłikacyń  Ucłrwatono też 
ostatnich czasach bardzo cenne portrety ołejne z |іак najspieszniej wył eńczenie 4 tomu p zmników 
XVII wieku уот ср rodów «tmmiańskich, Ber- | dz СОУС Lwowa, obeameiących 4 tom srednjo- 
natowiczów.i Murstowiczów. Niedawew też таки- | włecznej księgi miejskiej z łat 1441 do 1448. W 
piony ciekawy zbiór obrazów olejnych hr. Ludwi- myśl wniosku dyr. Czołowskiegn postanowiono 
ka Jabłonowskiego" wśród Mtórych szczegółnie wydać w języku polskim, francuskim, angietskim 


NELOKATORÓW 


numerze jedynie 


отаев Ес А 


Następnie przedstawi! dvr. Czotowski %komi- 
syi wykaz nakenniejszych 


(cennym nabytkiem lewt wielki z пашту тар wany |! włoskim, dawniej już ogłoszony przez dr. Cza 


Jbraz pożaru Lwawa (ratusza і bioiiotaki zmiwer- |łowskfego 
sytad.icj) w rau 1848, „Obraz dziejowy Lwowa“, 

W myśl przedstawień sprawozdawcy komisya| _ Przedłożeny przez referent nowy prełimirar 
przyjeła z wdzięcznością następmiące dary na budżetowy przyjęm w zupełnośc. uznając dawny 
rzecz Muzeum Narodowego im. Jana HI. Nabyto budżet za newystarczający, Pad koniec postsdze- 
tą drogą bardzo bogaty i łiczny ma zalatwiono szereg spraw adm.nistracyjnych, 

Zbiór pamiątek dotyczących powstania 1863 r. |mięczy innemi także zastanawian . się nad розгі» 
ofiarowany gminie m. Lwowa przez p. Tadetsza |kszeniem dotyckęrasowego personalu -archiwalne 
Savczeya w posiadanie którego przeszły też ostat muzealnezo. 
nimi czasy cenne zbiory <р. Jarosława OQdrowąża 
Pieniążka, równisź od szące się do r. 1863. Ne 
гек, Muzeum Narncdowego ofiarował też Sam- 


Echa odczytu o Rcs*. 
Od znakomitego językoznawcy profes. 


polskiego, Ulsazyna otrzymujemy następujący list; 


Dr. Czołowski r"ztoczy! przed komisyą 
program prac wydawniczych achiwum miej 
skłego 
uzazadniałąc potrzebe ja. najrychiejszego wyda- 
ма dypiometycznego Кофи m. Lwowa, a zara- 
zem opublikowania w języku p iskin i Jezykach 
cbcych popełarnej broszury о Lwowie. W zwią- 


Szanowna Redakcso I 
Włeśnie wpadło mi do rąk sprawozdanie 
т gdczytu o Rusi, odczytu, wygłoszonego pizea 
% J. Grzegorzewskiego w Domu Źolnierza poł- 
skiego „w 4 ізет gronie oficerów"  („Gazet: 
Joianna”, Nr. 5.634. Ро ieważ wszyst-o ро. 
winno m6 swore ranice, ^ Zatem i hałamuce. 
domu mógłbym dopwwdy świetne przyjęcie zgo. 
tować гй, 
Lekarz nadworny: Nie trzeba, — Uciszce się 
tara” wszyscy, mawłedza go sen. Będę czuwać 
u jego łóżka, zasypia zgaście kaganek. Niechaj 
пап jeno Światło gwiemi spływa. Pegi — śpi, 
Madhav (do Ojczu'ka): Czemuż stotsz niby 
msez i składasz ręce jak do тофу? Taki nie. 
pokój we тп. Pawiedz. czy jawią się wam do- 
bre znaki? Czemuż ząaciemmiają pokój? 1 сб 
może pomódz światło gwiazd? 
Ojczujek: Cicho.miew ету! 
(Wchodzi Sudha), 
Sudha: Amal! 
Lekarz radworar: Spt 
Sudha: Przyniosłam Фай kwiaty. Czyż mor 
ке je wcjymąć "IU w dłoń? 
Lekarz nadworny: Tak, możęsz. 
Sudha: Kidhó się obudzi? 
Lekarz nadworny: Kiedy król przyklzie 


witaj. 

Атай: Ne, zestaw go, lekarzu. То inój przy. 
iactel, Przyniósł mi l Imójewski, 

Lekarz padwocny: | owsztm. dziecię, Może 
zostać, јод jest twym Przyjacielem. 

Madhav (swepcząc Атау do ийа: Dzie- | 
cię me, król коба ciebie. Sam chce cię odwie- 
dzić, Proś ұр o jaką laskę, Ty wiesz, ża nam się 
ubożiehmo мру: 

Amaf: Nie maw się wujasziku; jużem cal- 
kiam jasno uw*alomit sob e. 

Matav: Cóż chcesz uprasić me dziecię? 

Amal: Popros*ę go by policzy! mię w poczet 
swych poslsnców; będę mógł wędrować w dał 
szemeką Świata. Od drzwi do drzwi pisanie jego 


nosić, 
Biada 


Madhav: (wznosząc dłoń do czoła): 
mi, oto wszystko? 
Ашап: Cóż ofarujemy królowi, "wujaszku, 
kiedy przyjdzie do mas? i nań zawoła, 
Harold: Ryżu dęstowanego Życzy sobis król. Sudha: Szep me одете słów parę do 
Amai: Desztwanego ryżu! Widzisz. wójcte, ucha. 
miałeś :*urznaść, Takes rzekł przecie. Tyś wszys Lekarz nadworny: Cóż mu powłudzjeć? 
th тейл», а my zie, . | Sudha: Powiedz, ża Sudha Ше zapomniała « 
Wójt: Gdvbyócie m jne pozwolik pójść do nim, 


4 m" 


|= — 


М. 3638 ____ 


nie „SC ałego grona oficerów” — pośpieszam więc 
z oświadczeniem, iż, jeśli twierdz nia, zawiera* 
iące się w wymienionem sprawozdaniu, są wie:- 
ną reprodukcyą twierdzeń prelegeniz — to twier- 
dzenia te stoją w jaskrawej sprzeczności z tem, 
do czego już od dluższege szeregu lat а szła 
nauka: „częsć bowiem twierdzeń, zawartych w 
sprawozdaniu, to echa tych, z któremi możn 
się była u nas spotkać przed 80-ciu malej wię- 
cej łaty, — inna zaś to zwyk.e lapsusy loziczne. 
Łączę wyrazy głęboniego szacunku 


Henryk Ułaszyn. 


Poseł dr. Diamand | 
d kwestyi żydowskiej w Po'sce. 
Lwów, 16, stycznia. 


Z inicyatywy grona obywateli cdbylo się 
wczoraj wieczorem w przepełnionej po brzegi Sali 
posiedzeń laby handlowej zebranie obywatelskie, 
któremu ptźewodniczył mec. dr. Wasser, а na któ- 
rem poseł dr. H. Diamand «mówił obecny Stan 
kwestyj Żydowskiej w Połsce. W prawie dwugo- 
dzimem bardzo interesującem a mielscaini dowci: 
poem przemówieniu prelegent sprawę tę omówił 
tak уе Stanowiska Żydowsk.sgo jais і ze Stanowie 
ska — ts przedewszystkiam — polskiego, 

Ząznaczając na wstępie, Że opinia о Połsce w 
innych państwach jest ważną ше"уй dia naszej 
"opi, ale dia naszego losu wogóle, zwróci wwa- 
gę па to, Że орлма państw zachodu a do nich zaii- 
cza także Amerykę północną jest bardzy czułą na 
to, co się dzieje w cen:ralnmei Eurcpię, Z tą oping 
Polska msi się liczyć а najbardziej z opinią Ame- 
rybi, alb wiem źródłem pieniężnem dia Europy 
Бы Amerywa і wszystyie państwa, które stan ich 
finansowy skazuje na pomoc zagraniczną. zależne 
są od opinii, jakiej dane państwa ma w Ameryce 
4 w гасікхіп еј Europie. ча nasze zachowanie się 
wobec żydów opinia jesi bardz. czułą i dratego 
państwo rmuisi się zajmować kwestyą żydowską. 
W zaborze austryackim myśŚleliśny, Że sprawa La 
w tym skrawku Poldsi może być zalatwioną w 
drodze pełnego rów. uprawn' enia, w Królestwie 
walka podziemna między żydami a chrześc.jana- 
umi byla bardzo сета, prowadzona jadem i truci- 
тпа. Widzimy tam obławy, których Маѓоројапіп 
popr stu zrozum eć nie może a bodkot tak kon- 
selcwenrtnie przeprowadzomy, byłby Фа nas nie- 
zrozumiały. 

Omówiwszy straszne skwid moralne wojny 
zartjacza, że w nowobudulącei się Polsce, Żydzi i 
chrześcijamie stanęli ја о dwa dezwzgtędnie wro- 
gie cbozy. W pierwszych chwiłach wydawała się 
sytuacya bez wyjścia, ate okazuje Się, że przesa- 
damo, choć rozwaga i altomizm ne doszły jeszcze 
do pierwotnego znaczenia. Ale trzeba przyznać, że 
jest coraz йарісј i © raz większą jes: Mczłx szu- 
tających porozumienia. Robi to też rząd; z Docząt- 
ku cicho, skrcemaie, bardzo: uważający па efekt, 
goiowy się ©. паб, gdyby miał wywołać jakie nie- 
zadowolenie. Ale idzemy crescendo naprzód w 
łiermmkia  złagodzemia grzeciwieństw. Nawet 
stronaictwa skrajne w odniesieniu do żydów inajg 
wśród siebe mężów nawolujycych do Stworzenia 
platformy zgoć. | spol oju. Ale to wymaga czasu, 
kwestya musi dojrzeć. a to wymaga dużo spok ju 
į cierpkwości, Traktat o mmiejszościach narodo- 
wych narzncony nam przez ementę, nawet jeśli 
będzie przeprowadz. ny najścślej, na położenie 
żydów w Prisce me wywrze wiełkiego wpływu. a 
położenie żydów nie bardzo się poprawi. Rozwią- 
zanie sprawy przez pisane przedisy uie da się 
przeprowadzić; chodzi o zr-urnienie faktu, że ie” 
steśmry Skażani na wspóźycie i mustny zrałeźć 
naijdogodniejsze drogi dla współżycia роу odla- 


„QAZETA PORANNA”. 


| wnienia zupełnego przyznania się żydów da oby- 


watelstwa polskiega Żydom, a przynajmniej zna- 
cznej igh części wydaje się, że indywidualne równo 
uprawnienie nie wystarcza i żądają uznania Sie- 
bie jako grupy narodowej w ramach państwa. I tu 
p wstają trudności, których mie należy zapozna- 
wać, wszelkie zaś analogie z innymi narodami za- 
wodzą, gdyż imme narody tworzą pewną odrębność 
terytoryatną, co sprawe znacznie upraszcza, Auto- 
namia kres wa i automcmia żydów to dwa odręb- 
ne zagadnienia. Można uznać стома za, bardzo 
dobrego obywatela Polski droga lego "wierności 
і przywiązania do Państwa, choćby narodowo 
czuł sią żydem, Frazcuzen lub Niemcem, gdyż to 
poczucie niz decyduje zupełnie o jego przynawż- 
ności państwowe» Na zachodzie zidentyfikowały 
się pojęcie maród a państwo, czego о IPolsće, о- 
swobodzonej dopiero z pod zaborów mówić nie 
można. Tu aut nomia narodowa narusza wszyst- 
kie sprawy państwa samego jala szkoła, sądowni- 
ctwo itd., a wig «oejmue komgłomerat spraw, 
których w danych warunkach Połska rozważać 
nie może. Rów uprawn'eniz samo, formalnie, tyt- 
ko załeży od rzadu, rzeczywiste równouprawnie- 
nie uzystamy, jeśli pozyskamy dla sieb.e spote- 
czeństwa. Skreśliwszy obraz stosunków panują- 
cych dziś w Polsce, gdzie referent ministeryalny 
nie wysonuje vchwały rady: ministrów, bo опа 
nie odpowiada jego zapatrywaniom, zaznacza, Że 
|prawesządność musi wypłynąć z życia. Zgoda że 
(społeczeństwem jest pierwszą pods'awą rozwią- 
zania: kwestyi żyd: wskiej, Musi zniknąć wzajemna 
nieufność, powstała pod sugestyą faktow i legend. 
Ale to się da przełamać, а zrozumienie potrzeby 
Jusun'ęcia owej nieufnuści wśród wszystkich stron 
'nictw jest coraz s Iniejsze, Państwo bowiem pani- 
jących tbecnię stosunków nie wytrzyma dlużej. 
|Powmniśmy 3 wszystk am zapomnieć i wszyscy 
musimy sobie podać ręce, ho nam trzeba wszySt- 
kich sił, bo пат nie жї gopuścić do marnowa- 
nia tałentów ze szkodą dla państwa i dla spe- 
czeństwa. To wszysiko coraz więcej uświadamia- 
ią sobie i inni; małeży zejść się z ludźmi Światly= 


[mi innych stronnio'w, niech Sobie podadzą гесе. 


і @есһ wytworza atm siere zgody i współżycia. 
Nie jaka krwerulanci, nie jako ofiary pogromów, ale 


Sr. 3 


Komitet. pod przewodnictwem radcy Maf 
zhirotwicza, іпѕрекфота szkół średnich nie długa 
działa, wiskutex nagła posuwającej się mrwazyj 
rosyitkiej Ale w tym krótkim okresie pracy, za: 
pal młodzieży byl ogromny, zainteresowanie zie 
пдап элей i Oparte na ofiartości a praca ko- 
пуа bandzo owocna, 

Kifkeryy cie расіуі pracowało w różnych stro- 
nach kraju, jeńdżono w dalekie strony, a сю 
newygady byty już straceme, prowadzono rompo- 
czótą аксус z wira w jej owokowość, 

A jednak przypomanijtry sobie. Аг choć præ 
cowaliśmy na ziemi polskiej, suma wszelkich o 
wonyi wisłków szła па korzyść wete 
Amstrył, Z jaką ochotą pracowałaby taką armia 
schotników pracy, gdy ie] wodzowie przejęci Ca. 
dem Pracy, potrafią 'wykonzysiać  sztachetny, 
młodzijńczy zapał, siły | czas. 

Leaz посо? wiee гаса, musi w skole 
паго: stratę, mawczyciele mają i Inne cbowiszkd, 
а na taką pracę możnaby poświęcić jedynie teryw 
świą*eiozne і letnie. 

Przygotowujemy się więc db tega, a feel 
zna$dą бс сһейй nalrczyci:le. zoryantomjemy tw 
jak najycweśniej, albowkum wiosna idzie szybkim 
krokiem, 

Byłoby to bowiem wiieftą niesprawiedliwoś. 
cą, gdybyśmy młodzież і natczywietstwo odry- 
wall od nauki, gdy setki tysięcy pracowników 
zwofniony z wójską a inni pracy znaleźć nie 
thoga. czy mie chcą, 

„Niestety, do wielu z nich ma przystep wroga 
aeitacya przeciw pracy, Może tych rozagitową- 
nych і obałamucorych pracowników  otrząświe 
i zastanowi nad zgubmem i niepatryotykznem ocią- 
taniem Se od pracy — taka armia ochotnicza, 

Ona doleje oliwy do tego ognia, który za- 
czyna gasmąć w marodzie oszołormiłonym potwor- 


nojścią bojszewizmu. 
Dr. Wiładysłuw Kubik, 


Zjazd niższych 
| fu” Kcyonazyuczy państwow. 


liako obywałałe tego Państwa stańmny przed rzą- (Udział posłów j przedstawicieli władz, — Tra- 
dem i równych domagamy się praw. Nie stawiaj ktowani: niższych funkcyonaryuszy przez zwie. 
my warunków. nie zawieraimy jakiegoś kontraktu, rzchnków, — Sprawa pragmatyki służbowej, — 
tylko żadajmy praw dla równouprawnionych oby- Postuiąty ekomamiczne. — Telegram do Górno 


wateli, Inna forma kwestyi nie rozwiąże. Jestem | ślązaków.) 
przek папу — powlada prelegwi — że, jesi Lwów, 16, stycznia, 


wi ойоц ustaną te tak rażace spusioszenią w du- i 2 

szach luizkich, юй żydzi wrócą do warunków тш zyka! p йу. i E А ho 
ludzkich, бо oni będą gorącymi a nawet nam EtNY- |pywsze państwowi z całej wschodniej M 

mi pa ryołami poiskiań, By rzecz tę шас politycz- dą еа faiosesów-zaunsh айгызо ыш, 
nie trzeba, by ci żydzi, którzy stoją na stanowisku W мики молей 10а! лак E T "da 
р #‹ют bez zastrzeżeń, rzucili gorycz, kióra h | praz poslowie dn ora тэ», ые 

stety bardzo słusznie zapełnia ich duszę, by po- dniczył prezes Związku niższych fni -_ Przewa» 


|dali peństwu i społeczeństwu ręce, by poruszyli 
|tę masę, która mie jest am zasymiowaną, ani naro- 
dowa. bo takie ugrupowanie żydów jes lsoniecze 
пе, Z prośbą. by ascya taka wyszła właśnie ze 
| ууа, zakończył odczyt, który nagrodzaio hu- 
|cznymi chkaskami, 
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Naita odczytowej zauważyć można było o- 
soby należące d» wszystkich stronnictw połitycz- 
mych wśród żydów, między innymi: posła dra K^- 
ilischera, wiaeprez. dra Schfejchera. r. Chalesa, 
Wixła, Ruola, Rapaponta 1 sekr. Tennera, 


- 


Armia ochotników nracy. 


Lwów. 16. stycznia, 
(|, Gdy wybuchła wojna światowa w roku 1914, 


państw, p. Wiemzbjcki, - 
Przykre stosunki, w jakich żyją podurzędniew 
państwowi, omówił sa:roko w swym reltaracie 
p. Mozzała. Wykazał mianowicie sereg zanieda 
Бай schniristracyjnych, wskutek których opóźnig 
się załątwienie postwiaów pracowników i Тазро- 
kojenie ich motrzeb. Powtarzą 516 tu dawny, 
 astrytącki burokretyżm odpow'edzialaych awyr- 
ników, Punkcyonaryvusm: spotykają się na każ 
' dym kroku z nitechecią i złą wolą swych zwierzch« 
nków, Wspomniał wkońcu relerent o pracowni. 
kach, zajstych w szwilałach i zakładach [естп 
czych, o których się stale zapomina. | 
Pose! Duhanowioz oświadczył, 12 mimo swe 
znajetmości stosunków. nie spodziewał ełę tak 
smutniygo stanu rzeczy, Mowca przyrzekł, żę 
przy obecnej zmiane administracyj kraju prees 
podział na wońswód'twa, bedzie wafczyf о usta» 


mów. Można" być rasowo nieorzybhyłnym żyd m, alstryackig ministerstwo rolnictwa zalincyowało mrwienie takich kierowników, którzy będą 


można nie sympatyzować z umysłowośca żydow 
ską, ale to nie zwalnia nikogo id Sztkana dróg 
porozumienia, komu już we rozwój, ale byt Pań- 
stwa. leży na sercu. Rząd, ttóry tą kwestyą się 
zajaruje, mmsi sobie zdać sprawę nie z tego, czego 
- żądają powatnieni, ale z teg, co w danych wa- 
munkach można zrcbić Фа zzndnęgo wycia. 
Należy łądana swoje ograniczać do rzeczy komie- 
cznych i w danych warumkach możliwych, Rząd 


domaga się jako pierwszego warunkt sównoWra- 


w całej Amstryi prace na roli, w ogrodach 
fw rr eunyśje, przy pomocy młodzeży, 
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We: | 


расей smr/mwiać swe obowiązki. 
Nastavi referat p. Koliszkiewicza, Кбту 


wszysiłkich miastach stołgcznych krajów koron- przedstawił sprawę uieustanowionej dotychczag 
|myvch, pozakładzno pod wpływem apitacy dzieu- prsymatyłd słażbowej dia łunkcyonaryuszy раф, 
nikarskiej komitety, Кбе miały za zadanie za. stwowiih. Obecnie orracowuje Sa projdkt pra. 
© reż młodzież, wyszukać stosowną pracę ! kie- ematykt, ale o ile władomo Zwiąrkowi, zaw'ecą 
rowników  todniez opekować się pracującymi. on niektóre postanowienia. krzywdtące pracowni. 
We Lwowi: powierzono przeprowadrenie tej ków, Mowa nechiosi zatem. że należy zażądał 
akcyi Tow „gaspodarorenm:, które powołało do ży- przed ostałeczną redakcyą projektu, zasięgniącią 
cią stosowny komitet, | opinii funkicyonantytszy, 


Str. б 


> „GAZETA PGRANNA*. 


№, 5538 


Poseł Hausner stwierdził, że istotnie dzisiaj 
sz: warunki życią są bardzo ciężkie, ale są опе 
uzasadnione klęskami тотса, niedomaganiami 
kolei, oraz 1а admtnistracyq. która jest pozesta- 
łością p» rządach zaborczych, Mowca podniósl, 
de Poska. posiada ustrój konstytucyjny, najbar- 
dziej demokratyczny w Europie. tecz Sem nie 
ist wcze demokratycznym, gdyż Ścierają Się 
w nim dwa obozy: reakcyjny 1 postępowy. Za- 
zhęcal zatem obecnych do współpracy z tymi, 
którzy chcą państwo doprowadzić do istotnej de- 
moxracyi 1 znównamyia wszystkich obywatel. 

W meru Sądu apelacyjm eo w zastępstwie 
Жет. Стейк ето, przemówił sędzia Dobija, 
wyjaśniając zebranym sprawę przydziału mundu- 
dów i rentum na te mundtry, 

Wkońcu chwalono rezolucye, domagające 
się wydania zaległych deputatów. wydawania 
artykułów odzieżowych, kontroli nad manodarku 
*konswrów. wypłaty relutum odzeżonesm да ub, 
lata iprzendawadzenia całkowitej rezujacyi płac. 
umożliwienia przejścią do wyższych siopni płac 
i załańwienia pragmatyki służbowej po zasięznię- 
ch оры zwią ków zawodawych, 

Więc wysłał następującą dapzszę do pol. ko- 
miaza piisoykowego na Górnym Śląsku. Kor- 
fantego: „Zjazd nóż. funkcyonarynszy państw. Ma- 
%oolsk, zasyła ze Lwowa wyrazy najwyżs'ej 
rachści, bę wkrótce wróci do Polsk: odwieczna 
nasza ziemia Śląska i wita gorące braci Ślązą- 
ków”, 


Wiadomoś i stan'sławowskie. 
(Od naszego stanisławowskiego korespondenta). 
Stamisławów, w уст 


Luzińsciega, pełnej wyrazu chańcony Ordonówny 
czy to do groteskowej piosenki inteligentnego Mir- 
diego, Bardzo pomysłowy i wesoły sketch „Ma- 
ma jest mądrą ik bietą* jest uzupełnieniem «ате 
go programmi. Przy fortępłanie zwraca uwagę mu- 
zytcał ścią doskonałą rytmiką i odczuciem kolo- 
rytu Władzóm rski, б. z.) 


= 


ARONIBA. 


Niedz elz, 16 stycznia o godz. 3.30 ро рої: 
Przedstawien e baletowe 6-ty raz. 

N odziela, 16 styczna о godz. 7 wieczór „Он- 
wernantki', Котеду2, 7-my raz. 

Poniedziałek, 17 stycznie o godz. 7 wieczór 
„Faust“, operą. 

torek, 18 styczna, o godz, 7 wieczór „Су- 
| #апггуа warszawska", 9-ty raz. 

Środa, 19 styczna o godz. 7 wieczór „Jaś i 
Małgos'a*”, opera, (wznowienie). 

Czwartek, 20 stycznia o godz. 7 włecz. „Jaś 
t Makrosia*, opera. 

Piątek, 21 stycznią o godz. 7 wieczór „Po- 
czekalnia I klasy”, komedya w 3-ch aktach Zy- 
emrit: Kaweckiego — nowość. 

Ре każdem przedstaw enu wieczortem cze- 
Каја wozy tramwajowe do użytku Pubł czności 

Р wszystkich kierunkach. 

-0— 
| Ustawa o ochronie lokatorów do naby- 
[gia w Adm 'nistracyi „Gazety Wieczornej” (Nr. 
5637 „Uw. Wiecz.” z datą 15. 57 cznia,, 

(mg) Wystawa artystycznych karnetów, Dziś 
w połidnie otwartą będzie w salach „Zachęty“ 
wystawa artystyczirych isarnetów, "łiarowanych 
jna hał prasy. Wśród nich zmakdują się autografy: 


to przedślubne życie nie bardzo było idealne, 
skoro Iwanow swą Żonę „in spe” pot, a jef 
dwumiesięc”ne dziecko wyrzucił przez olno. 
Wobec tego Anna Kluk zrezygnowała z тіодо: 
wych miesię у a niedoszłego swego męża spro 
wadziła na policyę, gdzie ро wylegitymowaniu 
go puszczono go na wolną stopę, a sprawę skie. 
rowano n' drogę sądową. 

(b.) Stara opowieść o przyjaciółce. Ma. 
rya Danielewicz, zamieszkała przy ul. Віоппеј 4, 
odbywała podróż z Rawy Rusk'ej do Lwowa. — 
W pociągu zaznajomiła się z niejaką Heleną Be- 
rysiewicz, która uprzyjemniała jej podróż opo» 
wiadaniem rozmaitych anegdot. A gdy Daniele. 
witz wpadła w objęcia Morfeusza, nie w ciemię 
bita Barysiewicz, zabrała jej walizkę, zawierają: 
cą parę damskich lakierków, 2 sukienki, bieli- 
znę, Ө łącznej wartości 8 000 mk., a w dodatki 
jeszcz* portmonetkę z 7.000 mk. gotówką. — 
Gdy Danielewicz obudziła się ze snu, z Barysie. 
wicz, sni z rzeczy, nie pozostało śladu. 

(b.) Gdyby nie „ale“, byliby bogaczamy. 
W uzupełnieniu naszych informacyi, podanych 
w notatce pod powyższym tytułem, podajemy, 
iż aresztosano jeszcze wczoraj Sciu blatników, 
którzy bądź to skupyweli, bądź to przechowy- 
wąli rzeczy kradzione przez aresztowaną szajkę 
młodocianych złodziei. Blatnikami tymi są: Wa» 
wrzyniec Łesiów, siużący, Roman llków, Һам 
dlarz, Marya ком, Franciszka Krawczyszyn i 
Marya Ńlufas. — Znaleziony u nich cały szereg 
przedmiotów, zdeponowóno na rolicyi. 

(b) Przypadkiem wpadł do „Ша“, Antopi Dom- 
brawa, złodz ej i dezerter, poszukiwany 2да iiczne 
kradzieży w Warszawie, Krakow e, Tarnowie. 
Dombrawa wybrał się wczoraj na „skok“ na ul. 
Wagilew'cza, a tam „niechcąco  natkiął się na 


Те sfer kolejowych. Jak wiadomo w lecie 1919 | Naczelnika Pańs'wa, Kasprowicza i Stambulińskie ! п его insp. pol. Hajnosza, który nie omieszkał сб» 


sdn. to lest po opuszczeniu Stanisławowa przez йо. »az akwarele artystów: Batowskiego, Gałka | stawić go, stęskn onym jego widoku, 


towary- 


Uiraińoów a ubięcia władzy wrecz rząd polski, | Wodzinowskiego, Rybkowskiego, Dreksterówny, | szom na ul. Jachowicza. 


zostali między innymi i kolejowi practwnicy ży- 
dowscy iwedopuszczeni do słuźoy kolejowej Za t- 
wzędowanie w czasach imwazyi ukraińskiej 

W dniu 10. stycznia br odbyt się pubłczne 
branie tychże pracowników, dżeby zaprotes'o- 
mać przeciw zarzutom podnoszoh ух! 
pewnych kół (endeckich) częściowo jeszcze i dziś, 
Ы d pracuwnicy, do służby пі. dopuszczeni, są 
nieprzyjaźnie uspos tieni wobec Państwa. Zebra- 
mi uchwalfi rezolucyę, podaną do 


Jim szy, Dolińskiea Wols tej  Harasimowicza, 
Kossaka, Wowotnowej, Korzeniowskiej, Chybiń- 
iei, Doręgowskiego, Janowskiego, Karpińskiego, 
Abinowskiej, Rosenizdówny, Weissa. SŚmotków- 
my i innych. Karnety, które budzą wiefije zaintere 


ip dwieczorku dziennikarskim w Kasynie miejskiem 
Гата 23. m. 
| (т) POXdwisczOrek dziensłkarski odbędzie się 


(b) Wyb erał się па redute Stanistaw Klapa, z 
|zawodu kelner, ; w tym celu przyszedł wczoraj 
do magazynu mód Szelig przy ul. Sink ewicza. 
aby tam zaop:trzyć się w odpowiedni redutewy 
strój. A że chciał przyjść na redutę „dokumentuże” 


ze Stromy |>Owalie, zowaną Sprzedame przez icytacyę па | wystrojony, „zaczepił” pod płaszcz g mowy dam- 


ski kapelusz, poczem w szybkim tempie wyszedł 
| ze sklepu. Na ul cy zmien 1 chód na b'eg ale „wy- 
ścigowe" mogi panny sklepowej dogoniły go t 


xviadomości w niedziełę 23 bmw salach Kasyna miejskiego. pozbawiły go reduty. odd'iąc Zo w ręcę poli. 


wyższych władz, którą stwierdzają, że „zarzwy Po licytacyi artystycznych karnetów pozostałych cyanta, 


{с są zmupołnie meuzasadnione ige żydowscy pra- 
oswriicy kolejowi nie byli i nig sj wr go usposo- 


z balu prasy nastąpią tańce. Początek zebrania 3 
godz: 4 popołudniu. 


Ważne dla trafik I Biur transpor 


bieni wobec IPaństwa Pofskiagb; iprzeciwnie wy- 124$ w połurnie osgodz. 12 symfoniczny kon- towych I t. pP. Listy frachtowe, zaopatrzone 
rażają | podkreślają polną swóją wobec Państwa cert IGal. Towarzystwa Muzycznego pod kierow- rządowym stemplem, ma stale na składzie Dru 
t łego włada lojafmść obywatelska”. niotwem dyr. Mieczysława Sołtysa, W programie karnia Ignecego JAEGERA we Lwowie, ul. Syks- 
Ospa w Stanisławowie, Magistrat uwiadomił Зуп nia A. Gużewstiego i dwa uwory Witolda , tuska l. 33. 

gubficznemi obwieszczeniami ihieszkańców miasta Triemana: „Нупт do Wolności" i psalm do stów _— 
Że tak w Stanisławowie tak i obu Kuihininach Jana Kachanowskiego („Wszechmocny Panie“), . а 
stwierdzono kifka wypadków ospy prawdziwej, а Mt chóry, solo і wielką orkiestrę, poje | EKONOMISTA. 
wszystkie wypadź z wynikiem śmiertelnym. wo-. , „Jasałka* Konopnickiej odśpiewa dzisiaj mło- 25. 
Фес czego zarządził w луб rozporzadzenia okre: dzież 1 оїу Jordanowskiej w sali Sokoła Macie | WIADOMOŚCI GIEŁDOWY. 
zowego urzędu zdrowia szczępieni: z komieczno- "ZY, Иса Zimor'wicza 8. — Początek o godz. 6 A Lwów. 15. stycznia, 
$ pod rygorem... utraty kart aprowizacyjnych wiecźorsm: — Dochód na płebiscyt górnośląski. — Wskutek uchwaly zzromadzeną giełdowega 
(ma żywność, której się nie rozdziela — przyp. Bilet do nabycia w kasie Sokoła Macierzy ой | уе średy i soboty nie odbywają się transakcyg 
koresp.). ,10—f i od 4—6 w dniu przedstawienia. w efektach, 

Okręg?wa komenda policył państwowej ma w` Przydział tytoniu na styczeń. Urzędy, insty- Kursa walut zagranicznych niezmienione, 
nadołiższym czasie przesiedłić się z Przemyśla do (Су, Stowarzyszenia itp. które chcą otrzymać 
Stanislawowa. Czynione są Starania o wyszuka- Przydział materyałów tytoniowych - па styczeń, KRAK. CEDUŁA GIEŁDOWA. - 
ała odpowiedniego pomieszczenia, które jedndso- | Zecheą natychmiast wnieść zgł szenia do Okręgo- Kraków, 15 otyczaja 
mroż napotykają na znaczne trudn'ści, Фа zupeł. Wei Dyrekcyi skarbu, ul. Podwale 3, Papiery lokacyjns, 


uago braku mieszkań w Stanisławowie. (is.) | P. Adam Głażewski prost nas o zaznaczenie, Ofiar. Żądane  Traucalnmye. 
; ,że па walnem zgromadzeniu Tow. gospodarskiego 5 pre. peł. kref. е r. 1993 92—  94— 
Premiera w „Bagatelić. |?zemawiat wie jako prezes Tow. kredytowego |! +, zg: =з „_ gy 
2: ziemskiago, jak przez pomyfkę podano W: Sprawo- |4.5 pre. poż kraj є 1918 89-—— О 
Lwów, 16. stycznia. |zdaąmiu. айе jako prezes Zjednoczenia Ziemian. 45 Р і д ж 1914 91— 93— 
Premiera w „Bapatałń" ułubionem Jué 020 {Ъ) Schwytanie podejrzanego indywidium па | 4 pre. poè m. Krakowa 
miejsca rozrywiowem. Lwowian, zawiedzionych | Zamarstynowie. Wczoraj wieczór insp. pal С echo | аҳ ®” 1407 Lg Ше ре = 
ma teatrze miejskim, wykazała znowu Tacyę i ŻY-| ск; z kom'Saryatu na Zamarstynowe przytrzy-|4 pra .Pof с i 002 930 
motność tej płacówki i sprężystość kierownictwa. | mał Włąd. Gruszeckiego, pochodzącego rzekomo |4 Asa NZ 2: 
Trzeba przyznać, że w czasach kiedy dobry aktor) ze Złoczowa, bez stałego zająca i zamieszkania, |4, m pz koko e аз— 84— 
Kabaret"wy jest rzadki i bezcemy (t. zn, każda | przy którym znalazł rewolwer z 5-ciomą nabcja. “А pre. sty zast. Banku kr. е И = 
сепа jest иш za mała) tydko dzięki dużej pracy і m, W ogólności stosunki bezpieczeństwa na Ża-|45: 2 0 7 Шр 95— 95— 
organizatorskiej спете! dyr. Ochrymowiczą „Ba- | marstynowie pozostaw'ają wiele dy życzenia,|4, « = OTt „ „p 50— 97- 
esteta“ fon=cyonuie sprawnie, ciesząc się uzma- | gdyż obecnie kreci sę tam wiele indywidnów, za-| 55 4 pati = galia. 8. & 
nian 4 frekkwencya publiczności. Nowy program | erażających spokojowi publicznemu. 4 E ж Ta p SEREY aii a 
mie da! пат nowych budzi, ale za to ci nasi Starzy | ;(5.) Coby to było ро śl! ie... Teodor [- Banka kred 94. 96— 
dobrre znajomi starali się rem p kazać z пайер- wandw. rarobnik, sprowadził się przed dwom |45 pre. listy gal. Towarz. 
szej strony. Odai się © w tei ramel nrerze do misg emi d» Anny Kiuk pry u. Bema 1. 29 4 waj Fi Towarż 102— 104— 
fascynujących kreacyi tanecznych Makarcwej i « га ех піепіета, że się z nią ożeni, Jzdnskowoż aS дк 94. 96— 
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АКсув "апо тз: 


Polski Bank Przan. 65:— 70— 
Bank hipoteczny 615 725— 
Benk Małopolski 675 — 172з— 110 
Ziemski Besk kredyt. 530 6%0— 
Powsz. Bank kredytowy 
pawsz. Т. — 2100: 1950—2100 
Polekie Tow. handi 1625— 170— 170-1603 
Нав. Sp. Aka Lapas  700— 8)7— 800—750 
Po ski Glob 2400— 260)— 260 — 2400 
Zisleniewski 90007 9500—  950—9400 
Warsz. psa ake, bado- 
дому narowoziw 4600*— 4350°— 4850 — 4600 
Górka, Fabr. cemoutu 8007 8100:—  8100—8.50 
Sicrazu, Lukłady дь  7100— 76):—  760)—7190 
Т. Р, G. 9600— 10000— 99›0—°00)00 
Polska Nafta 3400— 37!0°— 3650—3600 
Eiestrownia w Siersry 9500— 1050)°— 
Krakus 13800 5'0— 480 
żegluga polska 1357— 1400— 1403—1398 
„Lemiesz”, fabr. mazzvn 0200 6420 
Trzebinia” f.i r. maszyn 
Я narzędzi romicz. 549): 560:—  540—5523 
„О! oa“ 4827. 512)—  4800—5140 
£.utomotor fabr. aamoch.2600— 2/00'— 
Fzbiyka przetworów tlu- 
mczowych w Trzebini  3400— B800'— 5800—3700 
Pezet | owszechae ze” 
kłady budo „ane 190— 31W0—  1959—2100 
Fabr.: сгсејапу С rielów 06.0— 580)— 510 
Besk # iązku S,ó'ek Д 
хагоЫсо муа 4400— 4G0Q*— 
Waluty 1 dewizy. 
Waluty _ Czeki 
dądsn» poszuk. talano posta: 
Korony uostrynekie 110— 129-—— 115 — 125— 
orory czesko-słowaa. 9:— 10:— 9-50 10:50 
‘ranki francuskie 30:— 54: — mm mm 
D Іету St. Zjednocz. 370°— 80— 800°— 850 — 
Lei rumuńskie 10:50 1! = = 
Liry włoskia 28— 30— —— =~- 
Marki viemi:ckie 12:— 13 12:55 1350 |. 


KURSA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 


Warszawa, dnia 15 atycznia: 
L Papiery procentowe. 
Obligacye: 

Miasta pig Warazawy: A 

128; artość Trans сака- 

А + kunman  akcye Żądawo kiwan 
$ pre 1915—1015 r. 3744:2157 — 

6 pre. 1017 r. ra Mk 100 С,:23 10)12 

Banku ziemskiego 1.297 

а 1. Listy ганды M 

©. lemsa „559 26 

er kie ‚497 

агатачғу 8 "7 

4 pół pre. m. Warszawy 2,527 

prog. miasię: Łodzi 8 


8 roc miasta hadzi 
6 ori aaka kred ЫБ 0'27,0 


103 — 95 


== 13— 
265 — 245— 
322 — 313 — 
253— 27U— 


315:— ч 
215— 


ALA 


те 
тето Зала 


Waluty 
Waluty: 


Żąd. рови. 
98 — 108 — 107°— 
86-— 83 — 


Czeki: 
Żąd. poszu- . 


а carskie po 100 
ukia carskią po 500 
Rubin dumskie po 1090 
Rubis dumakie dr bne 


—— a — 


—— — — 


е 
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Na srebrnym ekranie. 


Tarzan wśród małp. 


Dramat wasrykądskiej wytwórni, Część pławsza 
s. w aktach, Teate świetlny „Apoli””. 


КЫ 5. Lwów. 16. stycznia. 


Zapomniimy na chwil kilka о dniu troski! Меси 
ап e na miejscu Stare życie, wraz z cierpieniem 
i walką. Oto znikaja р ętrowe domy miasta, rowl: 
kają Się ngla zapomn enia banalne ulice. Wszy- 
stkó żam cng się w cudną, tajemiiczą dżumgle. 
W ge pochyłają wielkie wachłarze wyniosłe pal- 
my. Wspinają się po gladkich pn ach niezliczone 
małpy. Oto król pustyni, lew, najeżą wspan ałą 
zrzywę a krwożercze tygrysy kryją slę przed 
głosgm władcy. Odnajdujemy wszystkich cztero- 
nożriych bohaterów Kiplnga j-do lego „Księgi 
dżungli“ przecudną і żywą mamy itustracyę. Tak 
samo jak u Kpłinza wśród zwierząt-przyjac 6! 
żyje dzec ę ludzkie.. Wykarmiła go ` wychowała 
małpa, w której koamatem viele biło prawie czło- 
wiecze Sęrce. | wyrósł Tarzan јак kw at najpię- 
kniejszy 1 najwspanałszy. Słońce Afryki codzien- 
ne gorącymi pocałunkam! złociło jego młodą 
twarz; g.ętka, ukwieciona gałąź służyła mu za hu- 
śtawkę a Szerok e cialo vrzyjaciela-słonia za па} 
wygcdn ejszy powóz. Nie wiedział o tem, ё w 
dalekiej Europie toczy sę walką o mienie Straco- 
mego dziedzica а zła kobietą па jego m ejsce wy- 


270 — 713 - | 


Korony szwedzkie 192— 178'=» 192*— 178*— 
Korony duńskie 156-— 146— 15%— 146— 
» norwes ie 153*- 143— 1535— 143— 
Korony austrysckie 138— 1.0— 133— 140— 
aueskia ` 311— 119— III — IU: — 


55°50 5250 55:50 5250 
141-50 128— 141750 128'— 
5850 55— 5930 55'— 
3330 — 318 |*—33380:—3180*— 


Franki frane. 
Franti szwajc. 
Franki belg:|slia 
Fuoty szterli -gów 


Dolery amerykańskie R30:— :50'— 850— 750— 
Dolary kans !vjskia 683— 633:— 630— 630 — 
Lei o, (sprzedaż) 1425 17— 1325 12— 
Liry мі ае Jre 30— 32— 30— 


296-— 272— 226°— 272° 
Marki niom. 1 4323—1200—1520 —1200-— 
Marki fińskie 22— 28— 26— 


(PĄT.) Аксуе bankowe. Bank Handlowy w 
Warszawie 1—8 өт. 1.675; Bank Handlowy w 
Warszawie 9 emis. 1.615—1.650; Bank Handlowy 
wy w Łodz: 1.500--1.350; Bank Handlowy Kred. 
Warsz. 1—3 em s. 2.625; Bank Handl. Kred. War- 
szawsk' 4 emis. 2.300—2.350; Bank Zachodn 1 i 
2 emis 1.550; Baik Zachodni 4 emis, 1.475—1.500; 
Warsz. Tow. kopalń і węgla 1—4 emis. 10.20; 
ІЛрор 16.000—16.,120; Rudzki 12.600—12.900; S'a- 
rachowice 9.050, 9.200, 9.175; Borkowsk 1—5 eni. 
2.875—2.925; Bracia Jabłońscy T—5 ems. 2.300-- 
2.850; Firiey 1 i 2 emis. 2.525; Warsz. Tow. prze- 
mysłu ; żeglugi 1-—3 emis, 1540—1590. 


Gulduny nolenderskia 


5:— 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 16. stycznia. 

(Telef.) (m) Na giełdzie warszawskiej tydz eń 
ubiegły zakończył sę bardzo mocną *tenlencyą. 
Kursa podnosiły się Stale, Listy zastawne ziem- 
sk е były bardzo poszukiwane ; zyskały kTkaset 
puktów. Lstami miejskim. obracano буу weze- 
raiszych kursach. Ruble poszukiwane przy braku 
materyalu. Akcye bankowe cokolwiek mo-niei- 
sze. Akcye metałureiczne mały tendencyę zwyż- 
kową, 


| ZASTÓJ W BIAŁOSTOCKIM PRZEMYŚLE. 


Warszawa, 15. stycznia. 
(Telef.) (m) Z Białegostoku dornszą, że date 


T 'się tam odczuwać siny zastój w przemyśle włó- 
„kienniczym, wobec bra:u zamówień i nabywców. 


Z роот wielkiego braku kredytu na bieżące 


wydatki, fabryki nie mocą opłacać r-botników. 


8, 7 


KURS MARKI POLSKIEJ, 
Gdańsk, 15. styczna _ 
(PAT.) Kurs marki polsk ej wynosił dzsiaj 7 
do 7.5, przekazy та Warszawę 6 do 6.5. 


GIEŁDA RYSKA. 
Ryga, 15. stycznia. 
(PAT.) Notowania giełdowe: Funty sterl. 790; 
Dolary 205; Franki їтапс. 12.50; Korony duńskie 
38; Ost-ruble 620; Marki niem. 815; Fińskie 3.20; 
Estońskie 0.47; Polskie 0.30. 


Z TARGU LWOWSKIEGO. 
Lwów, 16. styczała. 

(b) Wczoraj na targach lwowskich ро газ 
pierwszy od niepamiętnych czasów, zjaw li sę 
kcntrolorzy targowi, organa Urzędu walki z № 
chwa 1 agenci polcyjn. Dzięki temu, -przekupki 
przestraszyty się, a ceny artykułów natychmiast 
spadły. zaś niektóre, a zwłaszcza nabiał natych- 
miast znikły. 

I tak, za kio zemnaków, za które płacono 
przedwczoraj 10 mk., wczoraj płacony przy przy- 
musowel wysprzedaży po 6 mk., za k'lo buraków! 
i marchwi po 6 mk., za kilo jabłek 30—35 mk., za 
kilo cebuli 20—25 mk., za główkę kapusty płacono 
wczoraj od 6—15 mk. za główkę kałarepy od 8 
do 12 mk., zą główkę kielu od 10—20 mk., za litr 
mąki żytn ej razowej płac. wczoraj tylko 40 wk., 
za Itr так pszennej razowej 50 mk., za litr fasol 
od 20—30 mk. 

Z ukazaniem się kontrolorów w halach mię- 
srych mięso już można było nabyć po taryfie. I 
tak płacono wczoraj za kilo w eprzowiny 150 mk. 
za kilo wołow пу 120 mk., za Klo słonny 220 mk. 

Za nabiał, który przymusowej sprzedaży u- 
siekł, musiano płacić, jak zwykle paskarskie ce- 
ny. Mianow cie za jajo płacono 15 mk.. za wa- 
penne 12 mk., za” +7 mleka 30—35 mk, та kio 
masla 400—450 mK., za kilo sera 100 mk. 

Јах więc widać. to przecież jest Środek na 
paskarstwo! Tylko należy sobie życzyć, aby orga- 
aa kontrolne nie „przemęczyły” się + enerziczh'e 
kontynucwaąły. swojąe pracę, а rezultaty będą аё 
nadto w іссгле? 


Koniec paskarstwul! 
Czarna lista paskarzy.* © 


Lwów, 16. stycznia. 
W) Wczoraj na polecenie Dyrekcyi pofcyi, 
u*ządziły organa kontrolne, przy współudziale 


= funkcyonaryuszy Urzędu walki z lichwą i funk- 


юва własnego syna. С6? gp obchodziły wszel- 
ke mteresa Świata, kiedy о złoce i zazdrości е 
miał pojęca. Nie zdawał sobe przecież. sprawy 
dlaczego jest towarzyszem lwa, słonia + malp, I 
ne wiedzał o tem, że mrzed laty rodzice jego, 
spadkobiercy wyśokcj arystokracy; angielskiej, 
wybrali się w dalek: Świat ze szlachetnym zamia- 
vem złagodzen' а doli niewolników i Że z powodu 
buntu marynarzy па okręce zostal wysadzeni 
na bezludną wysrę. Jakżeż mógł pamiętać pocału. 
nek matki, К edy miał rak gdy ją stracił a ojca 
wkrótce zamoróowały złośliwe zwierzęta. Wy- 
chowawczynią j:go Stała sę małpa г wszystkie 
zw erzętą dżungł, -— przyjaciółmi і towarzyszami 
zabaw. | 

Były jednak сһу іе, kiedy w Tarzanie budził 
się instynkt ludzki. Kryształowy strumyk namalo- 
wał tak uroczo twarz jego przy twarzy-malpy, 
rż chłópiec zaczął się zastanawiać. Innym razem 
losy zawiodły go do opuśzczómej chaty rodziców 
i dały w rękę porzucony elermentanz, który kie- 
dyś lady Graystock zabrała z Europy. W tej za- 
padlej chacie, gdze dotąd leżały kości jego ro- 
dzców, dngmęł, ludzkiem uczuciem serce Tarza- 
na. Ale 105 mne mu jeszoze przygotował miespo- 


dziank . Ody doszły w ес: do Ап ЇЇ, że w dz kiej, 


afrykańskiej dżungi żyje chłop ec, który może być 
straconym dz edzicem hravs'wa Qraystock, zor- 
ganizowała głę cała wyprawa. Na czele jej Stanął 
zinerykańsk, amtropolog z р скаа сбгка swoją, 
Jane. I stało się, że Taman po raz pierwszy uj- 
rzał kobietę. A choć, dziki wychowanek makry 


cyOnarynszy polcyf, kontrolę cen Фо targach, ha- 
łach męsnych і sklepach spożywczych. Paskar- 
stwo bowiem, w ostatnich czasach rozwielmośni. 
ło się w okropny Sposób, a dalsze tolerowanie ża 


nie miał pojęc а.о {ет, że prawdziwy mężczyzna 
zaw$ze jest obrońcą kobiety, przeceż odezwała 
sę w nim krew dżentelmenów i dwa razy ocalił 
Jane: raz z pazurów twa, drugi od murzyna ludo- 
żercy. Kiedy nieprzyjacel stał się już n eszkodit- 
wy, umieścił swoją piękną zdobycz wśród kona. 
rów drzew, gdzie żadna stopa zwyczajnego czło- 
wieka dotknąć jej nie mogła. Tam jak młody o- 
rzeł strzegł snu królewny i bez słów zrozufniał, 
|że nigdy obrońga kobety nie zgodzi się na mi. 
|łość przymuszoną. A kiedy Tarzan wraz z Jane 
stanął u drzwi chaty, w której mieszkała, zrotu. 
(miała dziewczyna, że pokochać można sztachet- 
ność і siłę, choć mu dzika dżungia nie mogla 
dać ubrania londyńsk ego krawca. 

Oto konec pierwszej części „Tarzanz*”, 

Przepiękny ten obraz, któremu mistrzem był 
sam Kipling. należy do filmów, zwamych bez prze 
sady arcydz ełem, І netylką zwolennicy kinema- 
tografu ale ; inni, ci co do kin'nie chodzą, muszą 
zamteresować się „Farzanem*. Bo któż e nas wi- 
dział prawdzwą dżunglę. Chyba newielu! А tu 
widzimy łą w całej jej dzikiej poezy‘, uderzająccj 
piękności i grozie. Wrażen e jest tak s'he, iż zda- 
je Się, jakby z tych splątanych gąszczy płyną! ke 
nam nięznany, upajafący zapach. I prawie słyszy- 
my ryk zwierząt, przeswających się Бегцѕіати e. 
А na tem cudnem tle — czlow ek! Nieśmiertelty 
bohater Kiplinga! Drugi Mowgli im eniem Tarzan! 
Niech więc zatrzyma się szał życa. Warto шо 
| шві chwilkę, aby ją prześnić tak pięknie, 


Str. 8 „GAZETA PORANNA”. 

yłzez władzę byłoby wprost zbrodnią webec spo- który cudem jeno ocalał, wyjechała do Opłytnej 
łeczeństwa. Obecnie wreszcie władze postanowi- policya pafńsiwowa z Żółkwi i przy pomocy wy- 
ły, przez szeroko zakreśloną akcyę, urwać ра- szkolonego psa. który niedawno rozpoczał służbę 
skarstwu łeb, a początk em tego była właśne policyjną na tutejszym p Sterumlitu żandarmeryj, 
wczoraj zanicyowaną kontrola cen. O ile tylko, wyśiedziła i ujęta trzech sprawców skrytobój" 
akcya ta będze prowadzona systematycznie i | Czego mordu, 

bezwzględnie i o ile obejmie paskarzy wszystkich 'ą tylko czwarty z nich przed ujęcie dał nura. 
Stanów, wszystkch wyzaań i wszystkich sfer, to. Prawdopodobnie jednak ї on taxżą nie ujdzie 


hiema пайтп ejszej wątpliwości, że nie pozosta- 
nie ona bez dodatnich skutków. Jeśli tylko wszy- 
stkie władze podadzą sobie ręce i zgodne Бет 
1tości, będa ten wrzód społeczny tępić, ty wrzód. 
ten тукте bez śladu. | 

‚ Ма wczorajszej kontroli schwycono następu- 
iacych paskarzy: Malicki Teodor, Gródecka 34,| 
sprzedawał chleb aprowiz. po 28 mk.; Emlia Fe-| 
тутак przy ul. Gródeckiej sprzedawała ćwierć | 
kr. kiełbasy za 55 mk.; Matylda Buraczyńska | 
mrzy ul. Leona Sapiehy, sprzedawała k lo kielba . | 
sy ро 240 mk.; Maks Bombach, Głęboka 1. sprze- 
dawał chude mleko po 25 mk.; Jan Jakohczyński, 
Kopernika 41, sprzedawał kiełbasę po 150 mk. za 
k lo; Chane Seeman, Корегйжа 41, sprzedawała 
laja po 11 mk. 72 szt.; Korzec Anna | Manakowa 
Bronisława, sprzedawały na rynku litr mąki po 
50 mk.; Zygmunt Glniański, bŁyczakowska 43, 
wprzedawał јаја po 12 mk. za sztukę. 

Na wszystkich tych handlarzysraskarzy, zro- 
biong doniesien e do prokurazoryi, gdzie będą od- 
Żniej odpowiadać za lichwę, a towar w drodze 
przymusowej sprzedaży oddano kupującym poi 
<enach maksymalnych. pien ądze zaś złożono w 
"agistracie. Nadiy zrob'ong doniesena na kika 
бар wiejskich. które sprzedawały 4wodniste mieko | 
po 25—30 mk. za litr. | 

Wiadomość o dokonanej wczoraj kontroli i 


rar sprawiedliwości. 
Zbrodniarzy skutych 'dstawtono do więzienia 
sadu powiatowego w Żółkwi, 
siad po śledztwie wstępneni przewiezieni zostaną 
niebawem do aresztów sądu okręgowego we Lwo- 
wie, s 
LJ 
K. respondent Wasz dowiaduje się właśnie, że 
główmy morderca 
nazywa się podzbmo Pawło Milan, oraz że i czwar- 
ty uczestnik bandy zbójedsisi też się. już 


Znajduje pod kiuczem, 
[о] 


KLINKA GALANTERYJNA 


LWÓW, pl: BERNARDYRSK? 2 


vaprawią i wyrabia wszel*ie gal. wyrory skórkowe, jat 
torebki damakie, portfele, te:zki га akta ete, nadto na- 
prawie wyroby cellułaidowe i kauczukowe, јак grzebie- 
nie, klamry do włosów, wazel ie gai. wyroby meta!ow=, 
szklane, por”"lanowe, ті јо!ікі ete- 639 


POSADY 1 РАЛС2 


ba 
2 


»xoniskowaniu towaru paskarzom, przyjęła nę-| = 


Капа przez paskarzy ludność Lwawa z westchn e 
siem ulgi i jest pełna nadziei, że wreszcie władze 
ta droga położą paskarstwu kres, 


Onydny mord 


w Opłytnej. 
(Od naszego Zółkiewskiego korespondenta). 
* Żółkiew, w styczniu. . 
(n.) W pobtłzkiej Opłytnej Błyszczyw'dzkiei 


garonano 
ohydnego mordu па Osobłs Z0-tetnieze гопа 

a zorgdmia ta jest psychologicznią nierozwiązaną 
zagadką, którą wyjaśnia zapewne dalsze docha- 
dzenia. i 

Przed kiku dnłani wymiectowy Jan Тгоѓут 
a Szerokiej ulicy wybrał się w towarzystwie Swe- 
бо rówieśnika, Jana Qawrcńskiego do powyższej 


eminy 
|. na zabawę do znałomej dzioewuchy. 

Po drodze spotkań się obydwa] wycieczkow- 
еу z czterema mołojcami opłytniańskini, z których 
waj przed dwema laty, gdy „nastała“ Ukraina, 
służyfi w wojsku ukraińskiem, Cała ta kampania 
przybyła w gościnę do domu rodziców wiejskie) 
krasawicy. Aliści po niejakim czasie, gdy już zbłi-- 
Bala się pora spoczynku nocnego, ukały godziny 
40 wieczorem 

miokosy z Opłytny pożegnali się | Tuszyfi w 


Odes i zasedi w rowach przydrożnych, w 
oczekiwaniu powrotu gości żólkiewskich. 

Niedługo lakos trwało, a obaj Żółkiewianie, tj. 
Qawroński i Trofym nawinęli się „hkerojom*, wó- 
prczags 

czterech drabów wyskoczyło g rowów i napa- 
dio па nich z kotami, 
Pierwszy z mich ро zadanych mu kiku razach, 
gdolał tumfiknąć zbirom; nad Trofymen atoli tak 
długo się pastwiłi, okładając go niemiłosiernie dra- 


gami, póki nie 
wyzłonął ducha, Ы 
Motywa morderstwa nia ustałono jeszcze 
Weśladnie, zwłaszcza że ofiara mordu nie miała 
przy sobie gotówki am przedmiotów  wantościo- 
wych. 


Nazajutrz za wskazówką J. Gawrońskiego, 
Nakładew „Spółki akcyjnej wydawniczej”. 


Drukier Spółki druk. Prasa” ui. Sokoła 


| 


Mu 'daniki, piszącej biegle na „Undeswood*, 


poszukuje 
zaras adw. Dr. Kohl, Halicka 21. 8640 


“ 


Rutynowany 


buchaiter -- bilansisfa 


do $arrodzielnego prowadzenia buchalterył w dużem 
przeds ębiors.wie włóknissem w Łodzi, szc ególnie 
,uUzdoiniony, znajdzie natychmiastowe zajęc e. 
Szczegółowe oferty, z podaniem warunków, pod 
„Akeyine 40°, poste restante Łódż. 8531 


i» КОРКО, SPRZEDAŻ, 2АМ:АМА g 


Kup $ młodego, rasowego foksterycra — zgłanzać mię 
ао soboty pod adresem: Hartsz, sanatoryum Dr, 
Majewskiego. 


22 
d 


Nowa, haftowana suknia, do sp:zedania. Chorążczyzna 

1. p. стем 1. ` #6: 
ŁOM TRZYPIZTROWY, narożny, 

pelny komfor, wolne lata, na pryncypalnej ulicy w Sta- 


nisławow.e do aprzedania. Zgłoszćnia u właściciela ka» 
wiarni Grand we Lwowie. 859) 


> 


Lokomobila Claytona Sehutlewortha 4 HP., z armatu» 
rami, tudzież para kamieni młyńskich, sztucznych, 42: 
cal, z komp'etnym przyrządem do sprzedauda. Bliższa 
wiadomość Riosel, Brajerowska 11 a, od godz. 2 da 4. 

599 


POSZUKUJE 
do natychmiastowego Kupna: 


|Domów z «grodami we Lwowie 


i na przedmieściach. Gospod. 
wiejstich od 2 ао 40 morgów. 
FolwarKów małych оа 50 do 
300.tu morgów z budynkami. 
Agencya „FORTUNA Lwów, 
Frydrichów 8, 111. piętro. 8:19 


EKLAMA 
jest dźwimia ЇШЇП i promili 


CZAS 


ODNOWIĆ 
PRZEDPŁATĘ! 


Redaktor naczejny Dr. ROGER BATTAGLIA. 
4 


OGLOSZENIA 


UBRANIA 


Odpow. сей: 


Chybiony strzał. 
(Od naszego żólkiewskiego korespondenta). 
Zółkiew, w styczniu 

(п.) Do pięknej, stylowej willi p. Ryz gwiczą. 
wznoszącej się nad :76.9, przy ulicy  Glińskiej, 
zakradk się w nocy anat' rzy nierogacizmy. 

Znajdujące się w iednej z komóre: młodsze 
prosia przyjęły przybyszów nocnych dość 5ро- 
kojrye, natomiast umieszczota w drugim chlewłe 
duża podkarnni ma locha odezwała się głośnym 
(rwikiem, kóry ze snu zbudził właściciela wini. — 
Stana! więc we drzwiach mieszkania į da; kila 
strzałów w stronę handytów. Ci jednak również 
odpowiedzieli s-rząlami lrewctwerowymi. h gdy 
po chwili uciszyło się nieco, znalazi p, R: na „po- 
bojowisiu* zastrzefońą przez Się — miast ziodzie- 
ia — własną loche 

Można wysbrazić sobie wesołą minę gospo- 
darza na widok uśmierconej świni, za <tórą dawa 
no mu już p moś kwotę 24.000 marek. 


MIESZKANIA, LOKALE, SKL? 


Za prowianty 
walerski z osobnym wchodew. 
Draultarnia. 


oszukiwany umetlowany pezój ka- 


01. Akademicka 1 
8613 


Mieszkanie = trzech pokoi, pok. sł. kuchni, komfort — 
okolicu Parku Stryjskiego, do odstąpienia. Marczyński, 
Wałowa 2. 8616 


Umeb owane trzy pok. je i kuchn a, komfort, koło Parku 
zaraz do sprzedania tylke Polakowi. Marczyński, Wa- 
lowa 1. 2. 8621 


Zamożna rodzina polska, powróciwszy z Ameryki, ре" 
szukuje mieszkania, składsjącego sę z 3 pokoi i ku- 
chni. Elis tryka i łazienki wymagane Zgłoaz do Adm 
pod „Dolar”. 8513 


£ 


PRZECZYTAJCII 


NAJŚWIEŻSZY NUMER 


ШШШ 


SZCZUTER 


to najpoczytniejszy dziś 
tygodnik satyr. w Polsce 


SZCZUTER 


to niezawisły organ 
satyry politycznej 


Mk 


Prenumer_ta mies. . 26 
Pren. mies. z dostawą 27 
Numer pojedynczy . 


Do uabycia w Administracyj 
ul. Зоѓ {фа 4 oraz we wszy ste 
kich raflkach i biurach dzien. 


d 


murynarkowe oraz materyaly 
angielskie poleca 8276 
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